


Wiem jedno, że stabilność
w planowaniu, nie tylko in-
westycyjnym, ale także sta-
bilność w budowaniu spo-
łeczeństwa obywatelskiego 
jest dla rozwoju gminy bar-
dzo ważna.

Waldemar Sulisz

Rozmawiamy już w nowym, 
2025 roku. Mamy nowego se-
kretarza gminy Konopnica.

W związku z tym, że Konrad 
Banach, dotychczasowy se-
kretarz awansował na członka 
zarządu powiatu lubelskiego, 
był vacat na tym stanowisku. 

Chciałem, żeby to był ktoś, kto 
zna teren, zna problematykę 
gminy, zna ludzi i jest osobą 
powszechnie szanowaną i lu-
bianą. Postawiłem na naszego 
pracownika, który zaczynał od 
stażu, od wielu lat zajmował 
się drogownictwem, nazywa 
się Konrad Żydek, ma 36 lat, 
dobrze się na nowym stanowi-
sku odnajduje. Myślę, że to był 
trafny wybór z mojej strony. 
Mimo popularnego nazwiska, 
nie jest to moja rodzina.

Rada, która się zmieniła?
Tak, jak pamiętamy, były 

nowe wybory w kwietniu 
2024r., rada zmieniła się w spo-
sób znaczący, ponieważ mamy  
7 nowych radnych na wszyst-
kich 15. Muszę powiedzieć, 
że radni dobrze się „poukła-

dali” jeśli idzie o współpracę, 
podział komisji. Praca nowej 
rady jest merytoryczna i dzię-
kuję nowym radnym, że umie-
li znaleźć nić porozumienia. 
W ubiegłym roku odbyły się 
także wybory sołeckie, również 
zmieniło się wielu sołtysów. 
Co ciekawe, bardzo aktywne 
są kobiety, zarówno w radzie 
naszej gminy, jak i wśród soł-
tysów. Można powiedzieć ko-
biety górą.

Dobrze czy źle?
Zależy jak na to spojrzymy. 

Uważam, że dobrze. W tym 
znaczeniu, że kobiety zaczę-
ły mocniej dopominać się o 
swoje, zaczęły być bardziej 
aktywne na różnych płaszczy-
znach, co widzimy przy róż-
nego rodzaju aktywnościach 
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i działaniach charytatywnych. 
To, że panom zaczęło się już 
mniej chcieć, to możemy się tyl-
ko smucić. Za bardzo zluzowali. 
Nie sądziłem, że w tak dużym 
tempie kobiety będą przejmo-
wać władzę po mężczyznach. Ja 
to chwalę i zawsze z kobietami 
dobrze mi się współpracowało.

Może kiedyś kobieta zostanie 
wójtem naszej gminy?

Będę tego oczekiwał, ocze-
kuję nawet, że kobieta zo-
stanie prezydentem nasze-
go kraju. Nawiasem mówiąc  
w samym powiecie lubelskim 
burmistrzem albo wójtem są 
kobiety w Bełżycach, Strzyże-
wicach, Wysokiem, Zakrzewie, 
Krzczonowie, Bychawie. Więc 
nie jest źle.

Wróćmy do mężczyzn i do 
wójta naszej gminy?

Wyobraźcie sobie Państwo, 
że w ciągu 35 lat samorządu  
w gminie Konopnica jest do-
piero drugi wójt. W sąsiednich 
gminach mieszkańcy potrafi-
li co kadencję zmieniać wój-
ta. Wiem jedno, że stabilność  
w planowaniu, nie tylko inwe-
stycyjnym, ale także stabilność 
w budowaniu społeczeństwa 
obywatelskiego jest dla rozwoju 
gminy bardzo ważna.

Dobrze, to panie wójcie 
spójrzmy na ubiegły rok. Jaki 
był?

Pomimo posuchy na fi-
nansowanie zadań ze źródeł 
zwenętrznych, finansowo nie 
jest źle, radzimy sobie. Udało 
nam się pozyskać 10 milionów 
złotych z transgranicznego 
projektu Polska – Ukraina.  
Z partnerską gminą Trembowla 
realizujemy inwestycje kanaliza-
cyjne. My u siebie oni u siebie.
Spokojnie mogliśmy przystąpić 
do opracowania tegorocznego 
budżetu. Inwestycje są zapla-
nowane na poziomie około 45 
milionów złotych. Jeśli chodzi 
o dochody gminy, zaplanowali-
śmy je na około 112 milionów. 
To jest bardzo dobry wskaźnik.

Inwestycje w 2024 roku?
Jak co roku realizowaliśmy 

szereg inwestycji dotyczących 

dróg i kanalizacji, pracujemy 
nad kolejnymi dokumenta-
cjami. Kluczową sprawą było 
uzyskanie zgody przez gminę 
Konopnica od Generalnej Dy-
rekcji Dróg Krajowych i Auto-
strad na przejście z kanalizacją 
pod obwodnicą - tu właśnie na 
Kozubszczyźnie - co pozwoli za-
planować i zrealizować kanali-
zację dla budynku gminy i całej 
Kozubszczyzny.

Co cieszy wójta?
Ukończyliśmy budowę świe-

tlicy na Sporniaku, teraz od-
bywa się tam kosmetyka, po 
wyposażeniu i odbiorach, na-
stąpi oddanie do użytkowania. 
Takiego miejsca bardzo doma-
gali się mieszkańcy. To piękny 
budynek, jestem przekonany, 
że dobrze posłuży lokalnej spo-
łeczności. W ubiegłym roku 
również zakończyliśmy bardzo 
nowoczesny budynek OSP  
w Szerokiem. Udało nam się 
także kupić działkę w Stasinie 
obok szkoły, chcemy w przy-
szłości uruchomić tam żłobek 
z przedszkolem. Działka jest 
duża, więc myślę, że w części 
znajdzie się także miejsce do 
spotkań i integracji mieszkań-
ców. Zaplanowaliśmy rozbudo-
wę szkoły w Motyczu z myślą o 
dzieciach najmłodszych.
Aktualnie jesteśmy na etapie 
wyboru wykonawcy dokumen-
tacji projektowej. Złożyliśmy 
też wniosek na pozyskanie środ-
ków do przebudowy byłej szkoły 
w Pawlinie, chcemy tam zrobić 
miejsce dla działalności kul-
turalnej, włącznie z punktem 
bibliotecznym. Cieszą kolejne 
odcinki kanalizacji w Zembo-
rzycach Podleśnych i oczywiście 
drogi. Udało się zrealizować 
nowe odcinki, na przykład  
w Radawcu, Tereszynie, w Zem-
borzycach, w Motyczu. Jedne 
drogi się realizuje, na drugie 
tworzymy dokumentację. Nie-
stety również takich, gdzie 
musimy wywłaszczać grunty na-
szych mieszkańców, a to są już 
ogromne koszty ale nieuniknio-
ne. W bieżącym roku chcieliby-
śmy zrealizować drogę między 
Stasinem a Zemborzycami Pod-
leśnymi, jej koszt jest szacowany 
na 11 milionów złotych. Zoba-
czymy, czy uzyskamy dofinanso-

wanie i w jakiej skali.
Chcemy także przebudować 
„poprzeczkę” od ulicy Raszyń-
skiej do Alei Kraśnickiej na 
osiedlu Konopnica. Chcemy 
zrobić drogę, która zapew-
ni bezpieczne poruszanie się 
pieszych, rowerzystów ale też  
i pojazdów mechanicznych, 
ma powstać ścieżka rowerowa  
z chodnikiem dla pieszych, za-
toki autobusowe, ale nie może-
my dopracować zgody na włą-
czenie się do Alei Kraśnickiej.
Wygląda na to, że będziemy 
musieli przebudować aleje 
Kraśnicką na dosyć znaczącym 
odcinku, z wydzielonymi pasa-
mi, z przejściami dla pieszych. 

Jaki będzie ten rok?
Po pierwsze zmienia się sys-

tem finansowania samorządów. 
Już nie mamy udziału w podat-
ku dochodowym mieszkańców, 
nie mamy również subwencji 
od tego roku. Nie wiemy jakie 
pieniądze dostaniemy od Pań-
stwa. Oczywiście ministerstwo 
zaznaczyło nam kwotę, która 
powinna trafić do budżetu, 
stąd na tej podstawie mogliśmy 
sporządzić budżet na ten rok. 
To pierwszy rok nowego finan-
sowania samorządów, czy lepszy 
czy gorszy będziemy mogli po-
wiedzieć sobie na koniec 2025 
roku.

Ilu mieszkańców liczy gmina?
Według statystyk GUS 16 ty-

sięcy, według deklaracji doty-
czących odpadów jest nas nie-
spełna 15 tysięcy. Analizujemy 
te dane i weryfikujemy, bo w 
tym roku opłata za odpady bę-
dzie wyższa.
Produkujemy bardzo dużo 
odpadów, najwięcej ze wszyst-
kich gmin, które są w naszym 
związku 15 samorządów. Mu-
simy podjąć działania uświada-
miające, ponieważ od każdego  
z nas zależy czy będzie ta opła-
ta wzrastała czy nie. Jeśli źle se-
gregujemy odpady i one nie są  
w stanie być odzyskane, to cena 
na sortowni w naszym zakładzie 
w Bełżycach musi wzrosnąć.
 

Jak sprawy komunikacyjne?
Cieszy to, że latem na parkin-

gu przy naszym dworcu parkuje 

coraz więcej samochodów, lu-
dzie przesiadają się na pociąg 
i jadą dalej. Po to to było zro-
bione. Od roku próbujemy uzy-
skać nowy, stały autobus miejski 
od dworca w Kozubszczyźnie 
poprzez Marynin, Radawiec, 
Radawczyk, Tereszyn do koń-
cowego na ulicy Wróblej. Nie-
stety, albo nie ma taboru, albo 
permanentnie brakuje kierow-
ców w MPK. Ostatnie zapewnie-
nia są takie, że być może uda się 
pod koniec pierwszego kwarta-
łu tego roku wreszcie autobus.

Jak działa Pogotowie Ratun-
kowe?

Myślę, że to był strzał w dzie-
siątkę. Liczymy na to i takie 
były zapewnienia, że zespół ra-
towników i karetka będą stacjo-
nować przy Ośrodku Zdrowia  
w Maryninie całodobowo. Jeśli 
chodzi o sam ośrodek, to mamy 
nowych lekarzy, są dostępni, 
jest ich coraz więcej, cały ośro-
dek jest bardziej przyjazny dla 
mieszkańców. Mamy holtery, 
będziemy mieli na miejscu tak-
że aparat USG i przeszkoloną 
kadrę. Jeszcze ostatnie słowo 
w zakresie nowości nie zostało 
powiedziane.

W zakresie nowości to nie 
wszystko. Co jeszcze?

Chciałem powiedzieć o zmia-
nach godzin pracy urzędu 
gminy. Od nowego roku na 
wniosek mieszkańców wprowa-
dziłem nowy czas pracy w urzę-
dzie. Wtorki zostały wydłużone 
do godziny 17, kosztem czwart-
ku i piątku, gdzie o pół godziny 
opóźniamy otwarcie urzędu, za-
czynając pracę o 8 a nie o 7.30.

Przed panem 5 lat wójtowa-
nia? Może ukoronowaniem 
tego czasu będzie rewitalizacja 
podgrodzia w Motyczu?

Jeśli Pan Bóg nie powoła 
wcześniej to prawie pięć lat. 
Trzeba powiedzieć, że mamy 
pozwolenie na budowę. Teraz 
szukam tylko środków. Już dwa 
razy składałem wniosek do tzw. 
Polskiego Ładu, niestety nie 
dostaliśmy wsparcia. To będzie 
kilkumilionowa inwestycja. 
Trzeba to zrobić i chciałbym to 
zrobić.
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Aktualności

Dar życia
Jak możesz zostać 

honorowym 
krwiodawcą?

- masz ukończone 18 lat
- ważysz nie mniej niż 50 kg
- w ciągu ostatnich 4 miesięcy 
nie wykonano u ciebie zabie-
gów chirurgicznych, tatuaży, 
akupunktury, piercingu
- nie przyjmujesz aktualnie żad-
nych leków
- cieszysz się ogólnym, dobrym 
stanem zdrowia
Zgłoś się do Regionalne-
go Centrum Krwiodawstwa  
i Krwiolecznictwa w Lublinie, 
najbliższego Oddziału Tere-
nowego lub weź udział w akcji 
terenowej i uratuj komuś życie!
Więcej informacji na www.rc-
kik.lublin.pl lub na naszym FB

Jak przygotować się 
do oddawania krwi?

- pij dużo płynów – ok. 2 litry 
dziennie
- zjedz lekki posiłek, unikaj 
produktów tłustych
- nie pij alkoholu 2 doby przed 
donacją
- weź ze sobą dokument tożsa-
mości ze zdjęciem i nr PESEL
- przyjdź wyspany/-a i wypoczę-
ty/-a

Zgłoś się do Regionalnego 
Centrum Krwiodawstwa i 
Krwiolecznictwa w Lublinie, 
najbliższego Oddziału Tere-
nowego lub weź udział w akcji 
terenowej i uratuj komuś życie!

Więcej informacji na 
www.rckik.lublin.pl 
lub na naszym FB
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Kolędowanie w Maryninie

W dniu 26 stycznia 2025 
roku w Maryninie mieszkańcy 
spotkali się na wspólnym ko-
lędowaniu, którego gospoda-
rzami była pani sołtys i KGW 
Marynin.

Na tę okoliczność sołtyska 
Ewa Czępińska przygotowała 
śpiewniki, dzięki którym wszy-
scy uczestnicy mogli aktywnie 
włączyć się w kolędowanie. Jak 
się okazuje niewielu z nas zna
wszystkie strofy znanych świą-
tecznych pieśni, aby wtórować 
„Konopnickim Koralom”.

Wydarzenie było również do-
skonałą okazją do zaprezento-
wania talentów naszych dzieci.
Wystąpili: Cyprian Kawka, Ali-
cja Komor, Zosia Stańczyk, Zu-
zia Całka oraz Ada Skałecka. 

Jak zawsze młodzi artyści 
zachwycili swoim talentem  
i swobodą występowania przed-
publicznością. Oprócz zasłużo-
nych braw najmłodsi otrzymali 
za swój trud prezenty od pani
sołtyski.
Po części artystycznej przy-

szedł czas na wspólne ognisko, 

przy którym można było upiec
kiełbaski i cieszyć się miłą at-
mosferą. Spotkanie, które 
początkowo miało charakter 
świątecznej, śpiewającej uro-
czystości, zmieniło się w rado-
sne biesiadowanie z tańcami.
To wydarzenie na stałe wpisało 
się w kalendarz wydarzeń ma-
rynińskich.

Póki co, na długo pozostanie 
w pamięci uczestników, jako 
pełna ciepła i serdeczności in-
tegracja…

Agnieszka Skowronek-Skałecka

Jarmark w Konopnicy

15 grudnia 2024 roku od-
był się Jarmark Bożonarodze-
niowy na targowisku Zielony 
Rynek w Konopnicy. Tradycja 
organizacji konopnickich jar-
marków przyciąga mieszkań-
ców oraz gości z okolic, oferu-
jąc im możliwość zakupienia 
różnorodnych świątecznych 
produktów i potraw, tak da-
lekich od tych oferowanych 
przez sklepy i markety.

Wśród dostępnych artykułów 

można było znaleźć niepowta-
rzalne dekoracje świąteczne, 
rękodzielnicze stroiki oraz 
tradycyjne potrawy na wigilij-
ny stół. Ogromnym powodze-
niem cieszyły się miody, wyro-
by wędliniarskie, tradycyjne 
pieczywo oraz sery. Lokalni 
rolnicy sprzedawali również 
warzywa, owoce, jaja i mleko. 
Z każdym rokiem przybywa 
kupujących, którzy gotowi są 
zapłacić wyższą cenę, by mieć 

gwarancję jakości smaku i to-
waru. 
Radawczanki wyśpiewały 

znane kolędy, wprowadzając 
wszystkich w świąteczny na-
strój.

Każdy, kto odwiedził jarmark 
w tym dniu, podkreślał wyjąt-
kową atmosferę sprzyjającą 
zakupom oraz wzmacnianiu 
więzi lokalnych.

(ass)

Zapraszamy na  
spotkanie Młodzieży  

z Samorządem!

Wójt gminy Konopnica ser-
decznie zaprasza na spotkanie 
młodzież szkół podstawowych 
i ponadpodstawowych, bę-
dących mieszkańcami gminy 
Konopnica, z władzami samo-
rządowymi. To ważna inicjaty-
wa, która umożliwia młodym 
mieszkańcom zapoznanie się 
z zagadnieniami funkcjonowa-
nia samorządu oraz wyrażenia 
swoich opinii, pomysłów oraz 
potrzeb.

W programie spotkań:
* prezentacja aktualnych 

działań samorządowych,
* dyskusja na temat proble-

mów i potrzeb młodych ludzi 
w różnych aspektach życia 
społecznego, kulturalnego czy 
edukacyjnego,

* warsztat „Młodzieżowe po-
mysły na rozwój gminy” – prze-
strzeń do wymiany kreatywnych 
pomysłów

* sesja pytań i odpowiedzi.

Liczymy na aktywny udział  
i pomysły, które staną się pod-
stawą do współpracy samorzą-
du z młodymi ludźmi.

(mk)

Wszystkie osoby zaintereso-
wane uczestnictwem proszone 
są o zgłoszenie swojego udziału 

pod numerem telefonu  
81 47 87 322  

lub mail monika.kowalska@
konopnica.eu

Inetgracja
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Rodzinne Kolędowanie 
w Zemborzycach

Chwała na wysokości, pokój 
na ziemi, a w Zemborzycach 
... Rodzinne Kolędowanie.

Tymi słowami rozpoczęło 
się w niedzielę 12 stycznia 
trzecie już wspólne kolędo-
wanie mieszkańców Zembo-
rzyc. 

Organizatorzy czyli KGW 
Zemborzyce i OSP Zem-
borzyce wspierani przez 
Młodzieżową Drużynę Po-
żarniczą otworzyli imprezę 
śpiewając kolędę ,,Przybieżeli 
do Betlejem pasterze’’ i pre-
zentując przepiękną i koloro-
wą gwiazdę kolędniczą - dzie-

ło dzieciaków z MDP.
W tym roku wydarzeniu 

towarzyszył występ Młodzie-
żowo-Dziecięcej Orkiestry 
Dętej z Motycza, która za-
prezentowała się w repertu-
arze świątecznym i nie tylko. 
Przepięknie zagrane kolędy 
i brawurowo wykonane hity 
jak np. ,,We will rock you’’ 
zachwyciły zemborzycką pu-
bliczność. 

Tradycyjnie było też  
wspólne śpiewanie kolęd, 
karnawałowy bufet i tańce. 
Kolędowanie zgromadziło 
mieszkańców w różnym wie-

ku. Było rodzinnie i po są-
siedzku.

Mieszkańcy Zemborzyc 
cieszą się z nowego budynku 
świetlicy wiejskiej w którym 
mogą się spotykać przy okazji 
dużych i małych wydarzeń. 
Jak można było podsłuchać 
podczas imprezy - ,,...fajne są 
te nasze Zemborzyce’’ mówi-
li.

Organizatorzy zapowiada-
ją, że za rok będzie dużo wię-
cej śpiewu i nowe atrakcje. 

 KGW Zemborzyce

Z pierwszej ręki
- informacje

z urzędniczego biurka

AZBEST - ogłoszenie

Osoby, które nie złożyły w ter-
minie do 31 stycznia informacji  
o rodzaju i ilości wyrobów zawie-
rających azbest w gospodarstwach 
mogą to jeszcze zrobić. Informacje 
tel. 81 47 87 327                                                                  
                                                                                                                                      

DROGI

Gmina Konopnica znajduje się 
na liście ministerialnej Rządowego 
Funduszu Rozwoju Dróg  z dofi-
nansowaniem o wartości ponad  
5 mln zł. Środki te wraz z wkładem  
własnym zostaną przeznaczone 
na przebudowę drogi gminnej nr 
128569 L na odcinku ok 5,7 km.

Droga ta przebiega przez miej-
scowości: Marynin, Stasin oraz 
Zemborzyce Podleśne. Prace roz-
poczną się wiosną.
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W dniu 17 grudnia 2024 roku 
odbyło się wyjątkowe wydarze-
nie – Gminne Kolędowanie 
przy Dworcu PKP w Kozubsz-
czyźnie. To magiczne spotka-
nie zgromadziło lokalną spo-
łeczność, która mogła cieszyć 
się wspólnym śpiewem kolęd  
z Zespołem Rola oraz wspaniałą 
atmosferą.

Tradycyjnie, na początku 
kolędowania można było po-
słuchać dźwięków ligawy. Ten 

tradycyjny obyczaj otrębywa-
nia Adwentu odtwarzali w tym 
roku: Krzysztof Mróz oraz Ro-
ścisław Ziółek z Anną Różyc-
ką – bardzo dziękujemy im za 
przybycie.

Na scenie wystąpili uczniowie 
ze szkół w Radawcu Dużym oraz 
Konopnicy, prezentującpięk-
ne aranżacje kolęd. Również 
przedszkolaki z Przedszkola Miś 
z entuzjazmem przyłączyły się 
do wspólnego śpiewania, wzbo-

gacając program artystyczny  
o uroczy występ.

Koła Gospodyń Wiejskich 
zadbały o to, aby uczestnicy 
wydarzenia mogli skosztować 
pysznych domowych wypie-
ków oraz ciepłych napojów,  
a także przygotowały wspaniałe 
dekoracje na choinkę, którą 
ofiarowała nam pani Agata Ma-
rek. Serdecznie dziękujemy!

Atmosfera była pełna radości, 
wzajemnej życzliwości i integra-

cji. Wszyscy obecni mogli po-
czuć prawdziwego ducha świąt 
Bożego Narodzenia śpiewając 
kolędy, dzieląc się opłatkiem, 
rozmowami z sąsiadami.

To niezapomniane wyda-
rzenie na długo pozostanie  
w sercach mieszkańców gminy, 
przypominając o sile wspólnoty 
i magii świąt.

Agnieszka Skowronek-Skałecka 

Gminne Kolędowanie przy dworcu w Kozubszczyźnie
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Co to jest w dziadkach,  
że są tak kochani?

Uroczyste obchody Dnia Babci  
i Dziadka w Szkole Podstawowej

im. ks. Jana Twardowskiego  
w Zemborzycach Tereszyńskich

21 stycznia obchodzimy Dzień 
Babci, a - 22 stycznia - Dzień Dziad-
ka  To niezwykłe dni nie tylko dla 
dzieci, ale przede wszystkim dla 
babć i dziadków, pełne radosnych 
uśmiechów, wzruszeń i łez. W życiu 
i serduszku każdego z nas dziadko-
wie zajmują szczególne miejsce, 
bo kto pocieszy, najczulej przytuli, 
znajdzie radę na każde zmartwie-
nie, upiecze szarlotkę, u kogo są 
najcudowniejsze wakacje i święta?  
Po uroczystym przywitaniu gości 
przez panią dyrektor Anetę Pu-
towską, dzieci ze wszystkich grup 
przedszkolnych oraz klas I-III 
przedstawiły specjalny program 
artystyczny: recytowały okoliczno-
ściowe wiersze, śpiewały piosenki 
i tańczyły. W ten sposób wyrażały 
swoją miłość i wdzięczność za trud 
i oddanie. A dziadkowie odwdzię-
czali się nie tylko gromkimi bra-
wami, ale niejednokrotnie w ich 
oczach pojawiły się łzy wzruszenia. 
Każdy wnuczek i wnuczka własno-
ręcznie wykonali drobne upomin-
ki, które na zakończenie uroczy-
stości wręczyli swoim Babciom  
i Dziadkom. 

Dopełnieniem uroczystego spo-
tkania był słodki poczęstunek przy-
gotowany przez Radę Rodziców 
oraz możliwość wykonania zdjęć 
Dziadków w towarzystwie wnucząt 
na specjalnie przygotowanej ścian-
ce.

Kochanym Babciom i drogim 
Dziadkom jeszcze raz życzymy 
dużo zdrowia, pomyślności, sa-
mych pięknych chwil w życiu  
i tego, aby zawsze byli dumni ze 
swych wnuków. 

(sp zt)

13 litrów 700 ml krwi 

Czy harmonia w życiu jest 
potrzebna? Tak, można pró-
bować ją w życiu osiągnąć. 
Ideału się nie uzyska, ale  jej 
poszukiwanie porządkuje. 
Wydaje mi się, że dziś liczy 
się Work life balance. Stan, 
w którym nasze życie  za-
wodowe i prywatne tworzą 
harmonijną całość.

Waldemar Sulisz

Paweł Nowak, rocznik 
1994, 30 lat. Urodził się  
w Lublinie, miał trzy lata, jak 
rodzice przeprowadzili się 
do  Konopnicy. - Do domu,  
w którym mieszkali dziadko-
wie, więc był to swoisty po-
wrót do korzeni - mówi  Pa-
weł.   

Skończył Szkołę Podstawo-
wą w Konopnicy, dalej gim-
nazjum i liceum w Lublinie. 
Studiował na  Politechnice 
Lubelskiej, by następnie za-
angażować się w ratownic-
two. Zajął się nauczaniem 
pierwszej  pomocy, ze zna-
jomymi prowadził warsztaty  
z pierwszej pomocy. - To chyba  
z harcerstwa i z ideałów, żeby  

pomagać ludziom. Także  
w harcerstwie działał klub ra-
towniczy, w którym się szkoli-
łem - opowiada Paweł. 

Poszukiwanie zaginionych  
Ale to jeszcze nie koniec. 

Paweł zajmował się też poszu-
kiwaniem osób zaginionych. 
- Pomysł wziął się z  potrzeby 
wspierania policji w poszuki-
waniu osób zaginionych w te-
renie. Jest kilka metod prze-
czesywania  terenu.  

Najnowsza z metod opiera 
się na przeczesywaniu terenu 
przy wsparciu specjalnej apli-
kacji na telefon. 

Obszar poszukiwań dzieli 
się na sektory, w te sektory 
wyruszają trójki, czwórki wo-
lontariuszy, przeszukują  ten 
sektor, aplikacja pomaga  
w nawigacji, odznacza, że 
dany sektor został przeszuka-
ny - i następnie odsyła  poszu-
kujących do następnego sek-
tora - tłumaczy Paweł Nowak. 
W akcjach poszukiwania sta-
rał się  wykorzystywać nowe 
technologie, na przykład 
drony. 

Baobab 
Co było dalej? - Pracowa-

łem w sklepie motocyklo-

wym. Skąd ta pasja? - Moje 
klimaty. Sam jeżdżę  motocy-
klem. To Romet ADV 125, do 
jazdy idealny. W Lublinie nie 
ma też problemu z serwisem.  
W międzyczasie nadal zaj-
mował się poszukiwaniami  
i szkoleniami z pierwszej po-
mocy. - Byłem też co roku 
wychowawcą kolonijnym, 
prowadziłem szkolenia  
z survivalu - opowiada Pa-
weł. Kiedy wybuchła wojna 
w Ukrainie, okazało się, że 
poszukiwani są wolontariu-
sze do pomocy. Wybrał się na 
spotkanie i został skierowany 
do pomocy w punkcie tym-
czasowego zakwaterowania 
dla uchodźców, który wtedy 
otwierał się w siedzibie Stra-
ży Miejskiej w Lublinie. Po 
dwóch miesiącach został ko-
ordynatorem wolontariuszy 
na tym punkcie. - To był cięż-
ki okres, bo to był też covid, 
jeździłem na akcje odkażania 
przestrzeni miejskich - 
mówi Paweł.  

Co dalej? Dostałem propo-
zycję od Homo Faber, która 
koordynowała działania po-
mocowe. To była propozycja 
pracy w Centrum Integracji 
Społecznej Baobab, w której 
miałbym zostać koordynato-
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rem jednej z pracowni. Do-
kładnie pracowni ciężkiej, 
Open Workshop - do której 
każdy może przyjść, skorzy-
stać z przestrzeni i narzędzi, 
by coś naprawić i stworzyć. 
Prowadzę pracownię, pro-
wadzę warsztaty, to jest moje 
obecne miejsce pracy. 

To co ważne 

Co wziąłem od mamy, co 
od ojca? Jestem wdzięczny 
ojcu za to, że nauczył mnie 
zaradności. I wszechstronno-
ści w działaniach. A mama? 
Też nauczyła mnie zarad-
ności właśnie. Ale także ła-
godności w kontaktach oraz 
zrozumienia innych osób. 
Takich kompetencji społecz-
nych. 

Co jest ważne w życiu? Naj-
ważniejsze jest to, co robimy 
dla innych. Zawsze to było 
mottem dla moich  działań. 

Co to jest miłość? To jest 
pytanie, które filozofowie 
zadają sobie od początku ist-
nienia. Dla mnie miłość to  
jest wzajemne zrozumienie. 
Zrozumienie swoich potrzeb 
i odpowiadanie na nie.  

Czy harmonia w życiu jest 
potrzebna? Tak, można pró-
bować ją w życiu osiągnąć. 
Ideału się nie uzyska, ale  jej 
poszukiwanie porządkuje. 
Wydaje mi się, że dziś liczy 
się Work life balance. Stan,  

w którym nasze życie  zawo-
dowe i prywatne tworzą har-
monijną całość.  

13 litrów 700 ml krwi 

Paweł oddał już 13 litrów 
700 ml krwi. W gminie Ko-
nopnica jest rekordzistą. Jak 
został krwiodawcą? - U mnie 
to było tak, że ktoś w harcer-
stwie poszedł oddawać krew. 
Powiedziałem, dobrze, to ja 
też pójdę oddać krew. Zbli-
żały się moje 18 urodziny, 
a krew można oddawać po 
ukończeniu 18 lat - stwierdzi-
łem, że na urodziny wybiorę 
się oddać krew - opowiada 
Paweł. 

Na szczęście, na miejscu 
wszystko mi wytłumaczono, 
co będzie po kolei, jakie są 
warunki oddawania krwi, 
więc poszło szybko. Przed sa-
mym oddaniem wypełniłem 
odpowiednią ankietę co do 
stanu zdrowia, poszedłem na 

badanie lekarskie, następnie 
pobrano mi krew do badania 
i po szybkiej analizie prze-
szedłem do oddawania krwi. 
Usiadłem na fotelu, zostały 
mi pobrane trzy próbki krwi 
do analizy. Następnie podłą-
czono mnie do systemu, 450 
ml krwi zostało pobrane, po 
odczekaniu chwili plasterek 
i tyle. Jeszcze słodkie ekwiwa-
lent - i można iść do domu - 
relacjonuje Paweł. 

Nie ukrywa, że oddawanie 
krwi daje dużą satysfakcję. 
Wie, że jego krew może ko-
muś uratować życie. Krew 
oddaje już dwanaście lat. Dla-
czego warto oddawać krew  
i dlaczego warto innym po-
ma ać? - To wynika z tego, że 
powinniśmy więcej dawać od 
siebie - dodaje Paweł. 

Więcej szczęścia jest w da-
wania niż w braniu? 

Tak.

Dzień Babci i Dziadka

Czy jest na świecie coś,
co mówi, co gra, co śpiewa
najpiękniej i najgoręcej?
To nie deszcz majowy,
to nie kwiaty na łące
ani róże pachnące.
To małe serduszka 
wnucząt dla babci 
i dziadka grają 
i śpiewają najgoręcej
jak tylko się da.
Babcia zgarbiona rano 
wstaje po kuchni się 
krząta gotuje, 
myje i sprząta.

Dziadek siedzi przy stole, 
wąsem potrząsa i patrzy 
jak babcia się krząta.
A gdy razem usiądą to się
uśmiechają różne bajki 
i zabawy wnukom 
wymyślają.

Krystyna Tatara,
Zemborzyce
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Opłatek strażacki
Rozstrzygnięcie  konkursu  „Karp po strażacku”

W dniu 21 grudnia 2024r. od-
było się wyjazdowe posiedzenie 
Zarządu Oddziału Gminnego 
ZOSP RP, w nowej świetlico
-strażnicy w Szerokiem, połą-
czone z XII Edycją Konkursu 
Kulinarnego „Karp po strażac-
ku”. Na spotkanie przybyli stra-
żacy ochotnicy oraz zaproszeni 
goście. Przybyli między innymi: 
ks. Marcin Turowski – kapelan 
gminny OSP, ks. kan. Waldemar 
Mirosław Ćwiek – proboszcz pa-
rafii pw. Trójcy Świętej,  Druh 
Jan Łopata – wiceprezes Zarzą-
du Oddziału Wojewódzkiego 
ZOSP RP, wieloletni parlamen-
tarzysta, wiceprezes Zarządu 
Oddziału Powiatowego Druh 
Mirosław Żydek – wójt Gminy 
Konopnica, Druh Krzysztof 
Ostrowski – sekretarz Zarządu 
Oddziału Powiatowego Związ-
ku, prezes Zarządu Oddzia-
łu Gminnego Związku Druh 
Tomasz Brodziak, Druh Jerzy 
Sieńko – były prezes Zarządu 
Oddziału Gminnego Związku, 
Druh Mirosław Hałas – były ko-
mendant Miejski PSP, bryg. Ra-
fał Goliszek – zastępca Komen-
danta Wojewódzkiego PSP, st. 
bryg. Marek Fiutka – komen-
dant Miejski PSP w Lublinie, 
pani Anna Olszak – zastępca 
Wójta Gminy, Druh Konrad Ży-

dek – sekretarz Gminy, Druhna 
Marta Skulimowska – skarbnik 
Gminy, radni Gminy Konopni-
ca z przewodniczącą Druhną 
Ewą Żydek, Druh Zbigniew 
Matys – wiceprezes zarządu od-
działu gminnego, Druh Patryk 
Szymański – komendant gmin-
ny ochrony przeciwpożarowej, 
Druh Jerzy Wójtowicz – sekre-
tarz zarządu oddziału gminne-
go, Druh Przemysław Ciuraj 
– skarbnik zarządu gminnego, 
Pani Sylwia Chochoł-Skocz – 
członek Zarządu  Powiatu, pani 
Małgorzata Sulisz – redaktor 
prowadzący Echo Konopnicy, 
pan Roman Madejek – pre-
zes firmy Rolbud, Druh Jerzy 
Ostrowski – sołtys wsi Szerokie, 
reprezentujący wykonawcę in-
westycji - przebudowy świetlico
-remizy w Szerokiem Panowie 
Paweł Cimek i Jarosław Witka, 
gospodarze uroczystości Druh-
ny i Druhowie z jednostki OSP 
Szerokie na czele z prezesem 
– Druhem Sławomirem Stania-
kiem oraz z Panie z KGW Sze-
rokie. Przybyli  prezesi i straża-
cy ze wszystkich 12 jednostek 
OSP z terenu gminy ( w tym 3 
należących do Krajowego Sys-
temu Ratowniczo-Gaśniczego). 

Uroczystość otworzył prezes 
Zarządu Oddziału Gminnego 

Druh Tomasz Brodziak. Druh 
prezes serdecznie powitał gości 
i strażaków, a następnie Druh 
Zbigniew Matys przedstawił hi-
storię powstania Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Szerokiem. 
Jednostka będzie w bieżącym 
roku świętować 100-lecie po-
wstania. Prezes Tomasz Bro-
dziak wspólnie z wiceprezesem 
Mirosławem Żydkiem i z ko-
mendantem gminnym Druhem 
Patrykiem Szymańskim przed-
stawili szczegółowe sprawozda-
nia z działalności strażackiej na 
szczeblu gminnym w 2024 r. Na 
uwagę zasługują dokończenie 
w 2024 r. za kwotę 897 573 zł 
i oddanie do użytkowania świe-
tlicy wiejskiej z garażem OSP 
Szerokie oraz zakup nowego 
średniego samochodu ratowni-
czo-gaśniczego MAN za ogólną 
kwotę 1 379 568 zł dla jednostki 
OSP Zemborzyce (w tym dofi-
nansowanie z OSP Zemborzy-
ce – 370 000 zł, wkład własny 
Gminy Konopnica – 1 009 568 
zł), zakupy wyposażenia OSP 
ze środków gminy (w tym z 
funduszy sołeckich) i z dotacji 
zewnętrznych oraz różne formy 
współzawodnictwa sportowo
-pożarniczego OSP. Wielki suk-
ces odnotowała jednostka OSP 
z Pawlina wygrywając w 2024 r. 

zawody gminne i zdobywając 
drugie miejsce na powiatowych 
zawodach sportowo-pożarni-
czych. Druh Jerzy Wójtowicz 
– sekretarz Zarządu Oddziału 
Gminnego Związku poprowa-
dził temat ustalenia terminów 
walnych zebrań sprawozdaw-
czych w jednostkach OSP gmi-
ny Konopnica w 2025 r. Następ-
nie wójt gminy – Druh Mirosław 
Żydek przekazał symboliczne 
klucze do nowego obiektu 
świetlico-remizy na ręce pre-
zesa jednostki OSP Szerokie 
Druha Sławomira Staniaka  
i wiceprezesa Druha Zbignie-
wa Matysa. Druh Jan Łopata 
– wiceprezes Zarządu Oddzia-
łu Wojewódzkiego Związku  
i były poseł na Sejm RP wrę-
czył prezesowi jednostki OSP 
Szerokie pamiątkowy album  
z okazji 100 – lecia odrodzenia 
się Polski po okresie zaborów 
oraz pogratulował strażakom 
i mieszkańcom wsi Szerokie 
pięknego, nowego budynku na 
miarę XXI wieku. W kolejnym 
punkcie ks.kan. Waldemar Mi-
rosław Ćwiek – proboszcz para-
fii pw. Świętej Trójcy poświęcił 
wszystkie pomieszczenia nowe-
go budynku świetlico-remizy. 
Druh Tomasz Brodziak złożył 
wszystkim obecnym życzenia 
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zdrowia i wszelkiej pomyślno-
ści, spokojnych Świąt Bożego 
Narodzenia i Szczęśliwego No-
wego Roku. Druh Mirosław 
Żydek, wójt Gminy Konopni-
ca życzył obecnym strażakom  
i gościom miłych chwil spędzo-
nych w gronie najbliższych oraz 
spełnienia marzeń i nadziei  
w 2025 r. Następnie ks. kapelan 
Marcin Turowski poprowadził 
modlitwę wigilijną. Odczytał 
ewangelię o narodzeniu Jezusa 
według Św. Łukasza. Pięknie 
zabrzmiała tradycyjna polska 
kolęda śpiewana przez licz-
nie zgromadzonych strażaków 
oraz gości. Wszyscy uczestnicy 
spotkania łamali się opłatkiem  
i składali sobie wzajemnie ży-
czenia. Pan redaktor Waldemar 
Sulisz z Dziennika Wschodnie-
go odczytał protokół i wyniki 
XII Edycji Konkursu Kulinar-
nego „Karp po strażacku”. Ko-
misja w składzie: pan Waldemar 
Sulisz – redaktor Dziennika 
Wschodniego, pani Małgorza-
ta Hałczyńska-Lis z Szerokiego 
oraz pan bryg. Rafał Goliszek 
z Państwowej Straży Pożarnej, 
oceniała walory smakowe i wi-
zualne potraw oraz ich związek 
z polską tradycją. W kategorii 
„Karp na zimno” zgłoszono 8 
potraw: I miejsce zajęła jednost-
ka OSP Szerokie, pod nazwą 
„Karp z pistacjami i salsą man-
go”, II – OSP Konopnica pod 
nazwą „Karp wędzony dymem 
słowiańskim”, III – OSP Tere-
szyn „Koreczki z karpia w ga-
larecie z dipem chrzanowym”. 
W kategorii „Karp na gorąco” 
oceniano 7 potraw: I miejsce 
zajęła  jednostka z OSP Mo-

tycz Leśny pod nazwą „Pierogi  
z karpia w sosie grzybowym”, II –  
z OSP Marynin pod nazwą 
„Karp w sosie indyjskim”, III –  
z OSP Szerokie „Karp w pierzy-
nie solnej”. Członkowie komisji 
oceniającej walory smakowo-wi-
zualne potraw, zwracając uwagę 
na ich związek z tradycją pod-
kreślili bardzo wysoki poziom 
kulinarny przygotowanych 
potraw z karpia, których nie 
powstydziłyby się renomowane 
restauracje. A przecież zostały 
przygotowane przez Druhny 
i Druhów z jednostek OSP,  
z terenu gminy Konopnica. Na-
stępnie wręczono statuetki za 
zajęcie trzech pierwszych miejsc  
w poszczególnych kategoriach 
oraz dyplomy pamiątkowe dla 
wszystkich uczestników konkur-
su. Bardzo sprawne przepro-
wadzenie konkursu to zasługa 
pani Edyty Owczarskiej oraz 
pani Magdaleny Wadowskiej  
z urzędu gminy. To już była XII 
Edycja Konkursu Kulinarnego 
„Karp po strażacku”. Konkurs 
powyższy jest ewenementem 
w skali województwa, a może  
i kraju. Na zakończenie straża-
cy z Szerokiego i panie z KGW 
zaprosili wszystkich na wspólny 
poczęstunek. Można było rów-
nież poczęstować się smaczny-
mi potrawami konkursowymi 
z karpia. Serdeczna atmosfera 
wieczoru udzieliła się wszyst-
kim uczestnikom spotkania. 
Strażacki wieczór w Szerokiem, 
dnia 21 grudnia 2024 r. upłynął 
w miłej, polskiej tradycji.     

 Jerzy Wójtowicz

 Integracja
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Dzień Seniora w Radawcu Dużym
W sobotę 25 stycznia 2025 r. 

w Radawcu Dużym odbyło się 
kolejne spotkanie z okazji Dnia 
Seniora. Inicjatorem tego spo-
tkania była pani sołtys Justyna 
Sołbut-Mazurek wraz z Radą 
Sołecką. Ta miła uroczystość 
rozpoczęła się Mszą Świętą  
w intencji osób starszych, którą 
celebrował ks. prob. Stanisław 
Papierz w kościele parafialnym 
w Radawcu Dużym. Następnie 
na spotkaniu w strażnicy Ochot-
niczej Straży Pożarnej licznie 
zgromadzili się mieszkańcy miej-
scowości oraz zaproszeni goście 
których powitała pani sołtys. 
Swoją obecnością zaszczycili 
spotkanie m.in.: wójt  Mirosław 
Żydek, zastępca wójta pani Anna 
Olszak, sekretarz gminy a zara-
zem prezes OSP pan Konrad Ży-
dek przewodnicząca Rady Gmi-
ny pani Ewa Żydek, pani Monika 
Durlak oraz pan Tomasz Bro-
dziak, radni z Radawca Dużego. 
Nie zabrakło też członków rady 
sołeckiej. Na organizację tego 
spotkania zostały przeznaczone 
środki z funduszu sołeckiego, 
ale bez wkładu pracy wielu osób 
nie byłaby możliwa tak wspaniała 
oprawa tej uroczystości. Spotka-
nie uświetnił występ grupy te-
atralnej „Stacja Teatr” w przed-
stawieniu pt. Kultura Biesiadna 
oraz występ KGW Radawczanki. 
Po artystycznych występach dla 
duszy zgromadzonych, nastąpiła 
uczta dla ciała i wszyscy zapro-
szeni mogli posmakować potraw 
przyrządzonych na to spotkanie 
przez panie z Klubu Seniora pod 
wodzą pani Czesławy Kasprzak. 
Całą oprawę muzyczną spotka-
nia zapewnił pan Janusz Rodak. 
Nie zabrakło zabaw, konkursów 
i melodii z dawnych lat. Wspól-
ne biesiadowanie i przyjacielskie 
rozmowy trwały do późnego wie-
czora. Bogate menu, starannie 
przygotowane i pięknie podane 
potrawy zaspokoiły gusta go-
ści. Miła atmosfera spotkania 
udzieliła się wszystkim obecnym 
i zapewne na długo pozostanie  
w  pamięci. Spotkania z okazji 
Dnia Seniora są wyczekiwane 
przez wiele osób i są okazją do 
zabawy w karnawale, zawsze 
w dobrym towarzystwie.                                                                                
                                                                                                                                        

Edyta Owczarska

10 lutego rozpoczęła się re-
krutacja do klas pierwszych i od-
działów przedszkolnych na rok 
szkolny 2025/2026 przy szko-
łach podstawowych prowadzo-
nych przez Gminę Konopnica.

Głównym kryterium przyjęcia 
dziecka do szkoły jest rejoni-
zacja. Oznacza to, że z urzędu 
przyjmowane są dzieci zamiesz-
kałe w obwodzie danej szkoły, 
warunkiem jest złożenie przez 
rodzica lub prawnego opieku-
na karty zgłoszenia dziecka lub 
deklaracji o kontynuacji wycho-
wania przedszkolnego. Jeżeli 
szkoły będą dysponowały wolny-
mi miejscami rekrutacja uzupeł-
niająca zaplanowana jest w maju 
br. a pod uwagę będą brane wa-
runki i kryteria określone przez 
Gminę. 

Poniżej przedstawiamy miej-
scowości z których dzieci przypi-
sane są do szkół.

Szkoła Podstawowa im. Win-
centego Witosa w Motyczu:  Mo-
tycz, Motycz Leśny, Uniszowice, 
Sporniak, Motycz – Józefin, Lip-
niak i Szerokie. 

Szkoła Podstawowa im. Kardy-
nała Stefana Wyszyńskiego w Ko-
nopnicy: Konopnica, Marynin 
i Kozubszczyzna. 

Szkoła Podstawowa im. Ziemi 
Lubelskiej w Radawcu Dużym: 
Radawiec Duży, Pawlin, Rada-
wiec Mały i Radawczyk Drugi. 
Szkoła Podstawowa w Stasinie: 
Stasin i Tereszyn. 

Szkoła Podstawowa im. ks. 
Jana Twardowskiego w Zembo-
rzycach Tereszyńskich: Zembo-
rzyce Tereszyńskie, Zemborzyce 
Dolne, Zemborzyce Podleśne  
i Zemborzyce Wojciechowskie. 

Wnioski i zgłoszenia kandyda-
tów należy składać w poszcze-
gólnych terminach rekrutacji  
w sekretariatach szkół. 

(mk)

REKRUTACJA NA ROK 
SZKOLNY 2025/2026
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Spotkanie opłatkowe w Konopnicy

Integracja

Spotkanie opłatkowe połą-
czone z balem karnawałowym 
odbywające się w Konopnicy 
stało się już tradycją. Inicjatywa 
sięga bowiem lat dziewięćdzie-
siątych, kiedy to mieszkańcy 
spotykali się w remizie OSP  
w Konopnicy, by podzielić się 
opłatkiem, złożyć sobie nawza-
jem serdeczne życzenia i bawić 
się wspólnie przy muzyce. Być 
może niektórzy z czytelników 
mają jeszcze zachowane nagra-
nia na kasetach VHS. Od kilku 

lat spotkania zostały przywró-
cone – 25 stycznia 2025 r. ko-
lejny raz za sprawą sołtysa wsi 
Konopnica Krzysztofa Ostrow-
skiego, radnego Stanisława 
Łukasiewicza oraz mieszkańca-
Witolda Krzeczowskiego odbył 
się bal karnawałowy. Zaprosze-
ni zostali goście: ks. proboszcz 
Jan Domański, ks. prof. Artur 
Katolo, zastępca wójta gminy 
– Anna Olszak oraz skarbnik 
gminy Konopnica – Marta Sku-
limowska. Spotkanie rozpoczę-

to odczytaniem Słowa Bożego, 
następnie mieszkańcy, dzieląc 
się opłatkiem, złożyli sobie 
ciepłe, noworoczne życzenia. 
Uroczysta atmosfera sprzyjała 
sentymentalnym rozmowom  
i zacieśnianiu więzi sąsiedz-
kich. Smaczne potrawy na sto-
łach oraz przygrywający zespół 
muzyczny sprawiły, że miesz-
kańcy Konopnicy bawili się do 
białego rana.

Wspólnota, jaką tworzą lu-
dzie zamieszkujący jedną wieś 
spajana jest właśnie poprzez 
wspólną wiarę chrześcijań-
ską oraz obyczaje kulturowe, 
które na trwałe wpisują się  
w daną społeczność. Dzięki 
temu wzmacniamy poczucie 
tożsamości, wiemy skąd pocho-
dzimy i ku czemu zmierzamy. 

Dziękujemy wszystkim uczest-
nikom za przybycie i ogromne 
zainteresowanie spotkaniem. 
Serdecznie zapraszamy za rok!

Krzysztof Ostrowski

Kolędowanie 
w Konopnicy

Dnia 05.01.2025 r. w remi-
zie OSP w Konopnicy odby-
ło się pierwsze kolędowanie 
mieszkańców wsi Konopnica 
pod hasłem Kolędowanie od 
Pokoleń organizowane przez 
Koło Gospodyń Wiejskich  
w Konopnicy. Mieszkańcy wsi 
mogli usłyszeć tam kolędy  
i pastorałki które odchodzą 
już w zapomnienie a są cen-
nym dziedzictwem kulturo-
wym jak również zaśpiewać 
kolędy znane i lubiane. Spo-
tkanie rozpoczął ks. prof. Ar-
tur Katolo dźwiękami ligawy. 
Staropolskim zwyczajem od-
było się wniesienie króla przez 
Sołtysa wsi Konopnica Krzysz-
tofa Ostrowskiego, który  
w dalszej części złożył miesz-
kańcom życzenia.

Wydarzenie to zgromadzi-
ło liczne grono mieszkańców 
Konopnicy którzy spędzili 
cudowny czas gdzie tradycja 
łączy się z teraźniejszością. Pa-
nie z KGW Konopnica oprócz 
śpiewu przygotowały poczęstu-
nek.

Nie zabrakło miłej, rodzin-
nej atmosfery i z pewnością 
nie było to ostatnie spotkanie 
tego typu. Wydarzenie to mu-
zycznie wspierał i prowadził 
Janusz Rodak za co składamy 
gorące podziękowania. Niech 
czas Bożego Narodzenia przy-
pomina nam, że możemy dzie-
lić się radością, łączyć pokole-
nia i dzielić się miłością.

Monika Niedźwiadek
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W dniu 01.02.2025 roku od-
było się uroczyste spotkanie 
noworoczne Koła Gospodyń 
Wiejskich z Motycza. Była to 
doskonała okazja do wspól-
nego świętowania, podsumo-
wania minionego roku oraz 

snucia planów na przyszłość. 
Spotkanie rozpoczęło się od 
serdecznego powitania wszyst-
kich gości przez dotychcza-
sową Przewodniczącą Koła 
Panią Ewa Żydek, która po-
dziękowała Członkiniom za 

zaangażowanie i współpracę. 
Po części oficjalnej przy-
szedł czas na wspólny po-
częstunek, na którym nie 
zabrakło potraw przygoto-
wanych przez panie z koła. 
Na stołach pojawiły się domo-

we wypieki i kulinarne specja-
ły Pań, które umilały rozmo-
wy i wspólnie spędzony czas. 
Noworoczne spotkanie Koła 
Gospodyń Wiejskich w Mo-
tyczu było pełne ciepła, ra-
dości i wspólnej integracji. 
Dzięki zaangażowaniu wszyst-
kich pań udało się stworzyć 
wyjątkową atmosferę, za 
co serdecznie dziękujemy. 
KGW z Motycza wzbogaci-
ło się również o nowe członki-
nie! Przewodniczącą Koła Go-
spodyń z Motycza została  
Justyna Banach. I z niecier-
pliwością czekamy na kolejne 
wspólne spotkanie i wyzwania, 
które przyniesie nam ten Nowy 
Rok ! 

Anna Skrzetuska

ECHO  Konopnicy
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Świąteczne warsztaty w bibliotekach

Integracja

W grudniu ubiegłego roku 
świąteczny klimat zapanował 
także w bibliotekach, a to za 
sprawą warsztatów organizo-
wanych dla dzieci i dorosłych  
w naszych placówkach biblio-
tecznych.

Biblioteka w Kozubszczyźnie 
zaprosiła dzieci i dorosłych na 
warsztaty pod wspólną nazwą 
„Świąteczny misz masz”. Dzie-
ci wraz rodzicami i babciami 
wykonały włóczkowe skrzaty  
i skrzatki oraz ozdabiały drew-
nienie bombki. Na zakoń-
czenie zajęć na uczestników 
czekała niespodzianka: słodki 

pierniczek  oraz  nowiutkie 
książki w worku Świętego Miko-
łaja, gotowe do wypożyczenia.

Podczas zajęć dla dorosłych, 
dwie grupy pań pracowały nad 
uroczymi choinkami, wykona-
nymi na styropianowym stożku 
przy użyciu sznurka i bożonaro-
dzeniowych ozdób.

W filii bibliotecznej w Ra-
dawcu Dużym także odbyły się 
warsztaty dla dorosłych. Podczas 
zajęć powstały urocze bombki  
z zamkniętymi w środku zimo-
wymi krajobrazami. Bez wątpie-
nia były to prawdziwe ozdoby 
bożonarodzeniowych drzewek.

Filia biblioteczna w Motyczu 
ma za sobą wyjątkowo praco-
wity grudzień. Pani Ania prze-
prowadziła cykl warsztatów 
świątecznych w klasach I - III 
Szkoły Podstawowej w Motyczu, 
dofinansowanych ze środków 
pochodzących z funduszu so-
łectwa Motycz. Podczas zajęć 
uczniowie wykonali oryginal-
ne ozdoby świąteczne: cho-
inki, dzwonki czy bombki na 
styropianowych szablonach. 
Serdeczne podziękowania za 
wsparcie działań motyckiej bi-
blioteki składamy na ręce pani 
sołtys Ewy Żydek.

Filia biblioteczna w Zembo-
rzycach na kilku spotkaniach 
warsztatowych gościła zarówno 
dorosłych, jak i dzieci. Uczest-
nicy zajęć spotykali się w biblio-
tece niemal cały grudzień aby 
tworzyć ozdoby: bombki z zi-
mowym krajobrazem w środku, 
makramowe aniołki oraz trady-
cyjne ozdoby ze słomy.

Uczestnikom wszystkich 
warsztatów świątecznych ser-
decznie dziękujemy i cieszymy 
się z zainteresowania naszymi 
działaniami.

BPGK

Noworoczne spotkanie KGW Motycz

fot. arch. KGW Motycz

fot. arch. BPGK (4)



W dniu 24 stycznia 2025 r. 
odbyło się w „Domu Kultury”  
w Motyczu pierwsze spotkanie  
z cyklu  „ Jak to dawniej bywa-
ło…”

Tematem naszego spotka-
nia były „Motyckie wesela”, 
gdzie zbieraliśmy informacje 
o ślubach i weselach z terenu 
Motycza w XX wieku, opie-
rając się na własnych wspo-
mnieniach oraz zapamięta-
nych historiach opowiadanych 
przez rodziców lub dziadków. 

Najważniejszym celem tego 
spotkania było zachowa-
nie od zapomnienia wspo-
mnień, które zostały jeszcze  
w pamięci mieszkańców Moty-
cza.

W spotkaniu wzięli udział: 
Agata Kusto, Teresa Krasowska, 
Jolanta Makuch–Wróblewska, 
Anna Niedziałek, Krystyna Ra-
dzik, Małgorzata Sulisz, Jadwiga 
Wilczek, Zofia Żuchnik, Stani-
sław Pomorski, Zdzisław Pysz-
niak, Jan Tomasik, Krzysztof 
Tomasik, Stanisław Tomasik.

Opowieści weselne przypo-
mniały o zwyczajach i obrzę-
dach związanych ze ślubem  
i weselem w Motyczu. Każdy 
z uczestników potrafił coś wy-
szperać w pamięci i całość po-

łączona ze starymi zdjęciami 
pozwoliła zanurzyć się w atmos-
ferze weselnej z dawnych lat. 
Długie były opowieści o stodo-
łach strojonych gałęziami brzóz 
i bibułą, o stołach i ławkach 
zbijanych z desek, o zapachach 
wędzonych wędlin i ciast pie-
czonych w piecu chlebowym, 
wreszcie o tańcach do białego 
rana na trawie lub na podłodze 
w stodole. Często na weselach 
było słychać przyśpiewki two-
rzone na potrzeby chwili, spon-
taniczne żarty i zabawy. 
Do obowiązkowych atrakcji na 
weselu trzeba zaliczyć liczne 

toasty, słodzenie wódki, zbie-
ranie na kucharkę, „huśtanie” 
państwa młodych oraz innych 
ważnych osób, dzielenie mająt-
ku dla młodych.

Kiedyś na weselach przeważa-
ły produkty z gospodarstwa go-
spodarzy oraz zbierane i przy-
niesione przez sąsiadów np. 
jajka, sery, śmietana, koguty itp.

Wesela były przygotowywane 
przez wynajętą kucharkę, go-
spodarzy, rodzinę i sąsiadów. 
Wiele radości dawały przygoto-
wania do wesela, wspólna zaba-
wa podczas wesela i na koniec 
tygodniowe sprzątanie po we-

selu.
Dawniej wesela integrowały 

miejscową społeczność, łączyły 
rodziny, dawały możliwość za-
poznawania się młodych ludzi.
Nasze spotkanie było rejestro-
wane i informacje zebrane od 
mieszkańców będą zachowane 
w archiwum, a w przyszłości 
opracowane i fragmenty udo-
stępnione ogółowi mieszkań-
ców. 
   Bardzo dziękujemy uczestni-
kom spotkania za chęć dziele-
nia się zapamiętaną historią.

Anna Niedziałek
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Historia

Zapamiętane historie - wesela motyckie

IV Podkarpackie Kolędowanie
W Bratkowicach w kościele 

parafialnym, 2 lutego 2025 r., 
na zaproszenie Fundacji Iskry 
Tradycji zebrało się około 1000 
wykonawców w tym 60 zespo-

łów, które pod batutą pani pre-
zes Lidii Biały zaśpiewały i za-
grały tradycyjne polskie kolędy 
i pastorałki. Koncert prowadził 
Paweł Steczkowski, a Rafał Za-

wistowski inspirowany muzyką 
namalował wspaniały obraz. To 
była prawdziwa duchowa uczta.
Dziękujemy Lidii Biały za po-
wtórne zaproszenie na tą wspa-

niałą uroczystość, a wójtowi na-
szej gminy za wsparcie podróży.

 Zespół Śpiewaczy Rola z Motycza

fot. Piotr Skraiński fot. Małgorzata Sulisz

Fotografia ze zbiorów Zdzisława Pyszniaka, Motycz Józefin, 1952 r. Fotografia ze zbiorów Hanny Misztal, 
Motycz, lata 50-te XX w.



W styczniu bieżącego roku 
minęła podwójna rocznica: 166. 
urodzin oraz stulecia śmierci 
ks. Jana Kureczki, proboszcza 
w Konopnicy, kanonika kate-
dry lubelskiej oraz papieskiego 
prałata domowego. Jan Ku-
reczko urodził się 22 stycznia 
1859 r. w Łęcznej w rodzinie 
Walentego Kureczki i jego żony 
Kunegundy z domu Górniak. 
W mieście rodzinnym pobierał 
naukę na poziomie elementar-
nym, następnie kontynuował 
edukację w gimnazjum w Lu-
blinie. W 1876 r. Jan zdecydo-
wał się wstąpić do seminarium 
duchownego w stolicy regionu. 
Trzy lata później został wysłany 
na studia wyższe do Cesarskiej 
Rzymskokatolickiej Akademii 
Duchownej w Petersburgu. Po 
likwidacji w 1867 r. Akademii 
Duchownej w Warszawie oraz 
na skutek zakazu wyjazdu du-
chownych katolickich na uni-
wersytety zagraniczne, peters-
burska uczelnia była jedyną na 
terenie Imperium Rosyjskim 
instytucją, na której kapłani ka-
toliccy mogli podejmować stu-
dia teologiczne. Każda diecezja 
wysyłała do Petersburga ściśle 
określoną liczbę alumnów.  
W przypadku diecezji lubel-
skiej były to trzy osoby co cztery 
lata. Ograniczenia te sprawiały, 
że władze kościelne wybierały 
najlepszych słuchaczy semina-
riów. Do tego grona zaliczał 
się Kureczko. W 1883 r. uzy-
skał on święcenia kapłańskie, 
a rok później stopień naukowy 

magistra teologii. Po powrocie 
do Lublina, młody duchowny 
został wikariuszem miejscowej 
katedry. Równolegle wykładał 
historię Kościoła powszechne-
go w seminarium duchownym. 
Wśród lublinian zasłynął z gło-
szenia patriotycznych kazań 
oraz nauczania religii i historii 
w ramach tajnego nauczania. 
Działalność księdza zwróci-
ła uwagę władz rosyjskich.  
W ocenie urzędników, duchow-
ny pozostawał osobą bezkom-
promisową, a jego prowadzenie 
się było nienaganne pod wzglę-
dem moralnym. Władze zabor-
cze oskarżały go o fanatyzm 
wobec mariawitów oraz podbu-
rzanie wiernych przeciwko tej 
wspólnocie chrześcijan. 

W 1893 r. ks. Kureczko zwró-
cił się do bpa lubelskiego Fran-
ciszka Jaczewskiego z prośbą  
o mianowanie go proboszczem 
w Konopnicy. Miejscowość tę 
poznał lepiej w czasie odwiedzin 
u rodziny Swinarskich – swoich 
przyjaciół i właścicieli wsi. Bi-
skup przez kilka miesięcy zwle-
kał z podjęciem decyzji (miał 
inne plany wobec duchowne-
go). Ostatecznie jednak wyra-
ził zgodę. Kureczko wystąpił 
po raz pierwszy jako proboszcz  
w Konopnicy 25 listopada 1893 
r., w czasie uroczystości od-
pustowych na św. Katarzyny. 
Nowy duszpasterz przejmował 
parafię znajdującą się w nie naj-
lepszej kondycji. Jego poprzed-
nik z powodu trapiącej go cho-
roby nie był w stanie właściwie 
wywiązywać się z powierzonych 
mu obowiązków. Co więcej, 
kościół i budynki gospodarcze 
znajdowały się w opłakanym sta-
nie. Plebania nie nadawała się 
do zamieszkania, duchowny po-
czątkowo musiał rezydować we 
dworze u Swinarskich. Z kolei 
stara, wybudowana około poło-
wy XVII stulecia świątynia była 
zbyt mała dla zaspokojenia po-
trzeb religijnych wiernych z roz-
ległej parafii konopnickiej. Tuż 
po przejściu do Konopnicy, ks. 
Kureczko zauważył, że niektó-
rzy parafianie, udawali się na 
niedzielne msze do kościołów 

lubelskich. W 1897 r. proboszcz 
rozpoczął starania o budowę 
nowego kościoła. Działania 
te napotkały różnego rodzaju 
przeszkody. Największa z nich 
leżała po stronie władz rosyj-
skich, które niechętnie udziela-
ły zgody na wznoszenie nowych 
świątyń katolickich. Po uzyska-
niu stosownych zezwoleń, pra-
ce budowlane rozpoczęły się  
w 1904 roku. Autorem projektu 
świątyni był architekt lubelski 
Władysław Sienicki. Zmieniono 
lokalizację nowo powstającego 
kościoła względem poprzed-
niego (stary znajdował się bliżej 
miejsca dzisiejszej starej pleba-
nii, w okolicach ruin dzwon-
nicy). Świątynię wzniesiono  
w stylu eklektycznym na pla-
nie krzyża. Trójnawowy, bazy-
likalny kościół konsekrował bp 
Jaczewski 24 czerwca 1906 r. 
Szybkie zakończenie prac bu-
dowlanych było możliwe dzięki 
poświęceniu i ofiarności para-
fian konopnickich. Kilka lat 
przed swoją śmiercią Kureczko 
zaangażował się w inny projekt. 
Wspierał część swoich wiernych 
w ich dążeniach do utworzenia 
oddzielnej parafii w Motyczu. 
Inicjatywa ta zakończyła się suk-
cesem na wiosnę 1922 r. 

Działalność ks. Kureczki 
sprowadzała się nie tylko do 
kościelnych inwestycji budow-
lanych. Na skutek jego starań 
w parafii powstały m.in.: kółko 
rolniczo-włościańskie, kółko 

gospodyń wiejskich, mleczar-
nia włościańska czy kasa po-
życzkowo-oszczędnościowa. 
Proboszcz wspierał też rozwój 
szkolnictwa oraz edukację dzie-
ci chłopskich. Przedsięwzię-
cia te prowadziły do poprawy 
kondycji kulturalnej i ekono-
micznej wiernych oraz rozbu-
dzały ich aktywność społeczną 
i patriotyzm. W opinii przyja-
ciół, zaangażowanie księdza 
na rzecz wspólnoty nasiliło się  
w czasie I wojny światowej. Tuż 
po ustaniu działań zbrojnych,  
w zimie 1919 r. miał miejsce nie-
przyjemny incydent. Plebania  
w Konopnicy stała się miejscem 
napadu bandyckiego. Właśnie 
wtedy zniszczeniu uległa pisa-
na przez księdza kronika (czę-
ściowo odtworzona w okresie 
późniejszym), sam duchowny 
musiał chować się przed na-
pastnikami. Ks. Kureczko zmarł 
w Konopnicy 27 stycznia 1925 
r., po ponad 31 latach posługi 
w parafii. Jego doczesne szcząt-
ki spoczęły na miejscowym 
cmentarzu.

Anna Obara, IH UMCS
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